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WIADOMOŚCI KRAJOWE,
P E T E R S B U R G ,  H M a j a .

N. C e s a r z  Jm ć, z J. C. W . N a s t ę p c ą  C e s a r z e  w i c z e m ,  

•wyjechał' z Carskiego Sioła w nocy na 5 Maja traktem  do 
Bobrujska, dokąd w pożądanem  zdrowiu przybył w dniu 
7  tegoż Maja, o godzinie 7 rano.

N A J W Y Ż S Z E  R E S K R Y P T  A,

na imię Ich Cesarskich Wysokości, Cesarzewiczowej Maryi
Alexanclrowny i Wielkiej Xiężny Maryi M ikołajow y.

I.
W a s z a  C e s a r s k a  W y s o k o ś c i .  Obok niezmiennej tro

skliwości o dobro zostających pod M o j ą  opieką żeńskich 
zakładów W ychowania, tyle sercu M o j e m u  bliskich, nie 
.mając możności w statuę zdrowia M o j e g o  odwiedzać ta
kowe równie często, jakbym  tego S o b i e  zyczyła, J a, za 
zgodzeniem się IN. C e s a r z a ,  proszę W a s z ą  C e s a r s k ą  

W y s o k o ś ć  11rżyjąć na Siebie nadzór tak nad fizycznem i 

moralnćm wy chowaniem, jako i nad postępami umysłowego 
kształcenia panien w Towarzystwie Edukacyjnern ( B o c i i h -  

xaT e .usH oe OóuęecTBo) z Alexandrowską Szkolą, również w 
Instytutach Ekateryneńskim, Pawłowskim i Sierocym, przy 
Domie W ychowania, z A lexandrynskun Sierocym Domein, 
i uwagi W a s z e ,  tyczące się wszystkich części wychowa
nia, podaw ać do M o j e j  wiadomości. Zresztą zachowując 
S o b i e ,  jak do tąd , wyższy zarząd pomienionych zakładów, 
pozostaję w zupełuem  przekonaniu, £e gorliwe W a s z e j  

C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  spółdziałanie będzie mi źródłem  
serdecznej pociechy, gdy będę widziała wzrastającą ich 
p o m y śln o ść  ku dobru wychowującej się w  nich młodzi."

«Z najczulszą M oją  ku W am m iłością , zostaję."

II.
W a s z a  C e s a r s k a  W y s o k o ś c i .  Dla słabości zdrowia 

M o j e g o ,  znajdując się w kouieczności odmówić S o b i e  

pociechy zostające pod M o j ą  Opieką zakłady nawiedzać 
tak często, jakbym S o b i e  życzyła, J a , za zgodzeniem się 
N. C e s a r z a ,  upraszam W a s z ą  C e s a r s k ą  W y s o k o ś ć  

przyjąć pod W a s z  nadzór tak fizyczne i moralne wycho
wanie, jako i umysłowe ukształcenie panien w Instytucie 
Palry otvcznvm, Szkole Elizawetińskiej, Żeńskim Oddziale 
Szkoły Głuchoniemych, i Szkole Babienia przy Zakładzie 
Położniczym, tudzież sposób utrzymywania niemowląt, przy 
piersi zostających w Domie W ychowania, podając uwagi 
W a s z e ,  po obejrzeniu każdego zakładu, do M o j e j  wiado
mości. Obok czego, pozoslawując zarząd pomienionych 
zakładów na dotychczasowych zasadach, trwam  w zupełuem  
przekonaniu, że gorliwa i czynna troskliwość W a s z e j  

C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  posłuży za nową rękojm ią stałego 
ich doskonalenia się pod wszelkiemi względami."

«Z najczulszą M o j ą  ku W a m  miłością, pozostaję."

Na o ryg inałach  w ł a s n ą  J e j  C e s a r s k i e j  M o śc i r ę k ą  napisano: 

Zawsze najlepiej życząca
A L E X A N D R A .

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i  w  Wydziale służby 
Cywilnej, z dnia 5  Maja, Poseł nadzwyczajny i Minister 
pełnomocny [trzy Dworze Oldenburskim i przy miastach 
H am burgu, Lubece i Bremie, Radzca Tajny Struve 1, otrzy
muje na własną prośbę uwolnienie od służby — na miejsce 
jego Posłem  nadzwyczajnym i Ministrem pełnomocnym 
mianowany Starszy Radzca Ministerstwa Spraw Zagranicz
nych, Radzca Tajny Struve 2 .  —  Za wysługę lut podniesieni 
zostali do rang: R a d z c y  S t a n u ,  Professor zwyczajny
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— N. C e s a r z  J mć raczył  rozkazać, iżby ,  jak w rokuCes. Uniwersytetu Św. Włodzimierza, Radzca Kolleg. Koz- 
io w .— R a d z c y  K o lleg i al nego , Radzcy D w oru: Szef 
Kancellaryi Kuratora Kijowskiego naukowego okręgu Ł a 
zów., Starszy Nauczyciel Grodzieńskiego Gymnazyum Łu- 
kiński i Słuckiego Złatoustowski.— R adzcy  D w oru , Asse- 
serowie Kollegialni: Inspektor o szlacheckiego pensyonatu 
przy 1 Gymnazyum Kijowskiem hrabia Keller, adjunkt 
Ces. Uniwersytetu Św. Włodzimierza Szulgin i pełniący 
obow. adjunkta tegoż Uniwersytetu Tichomandrylski; Starsi 
Nauczyciele Gymnazyj: Białocerkiewskiego von Mers, Wi
tebskiego Papperitz, Białostockiego Łukaszewicz, — szkoły 
powiatowej szlacheckiej: Orszańskiej Sawwin i 4 klassowe- 
go oddziału Grodzieńskiego Gymnazyum Golejewski.— 
A sseso ra  K o lle g ia ln e g o , Etatowy Dozorca Szkoły po
wiatowej szlacheckiej Słonimskiej D urrowo , Radzcy hono
rowi : Lektor C. Uniwersytetu Św. Włodzimierza Krauze 
i Nauczyciel Brzeskiej powiatowej szlacheckiej szkoły Pre
fer anski. — R adzcy  H o n o ro w eg o , Sekretarz Kollegialny, 
Redaktor gazety «Kurver Wileński)* Odyniec. — Zatwierdzo
ny zostaje na urzędzie Prezesa Charkowskiej Izby Sądu 
Kryminalnego Radzca Stanu Kowalewskiy — zostają miano
wani: Wolnopraktykujący Lekarz Krotkiewicz, Lekarzem 
miejskim Łuckim ,— Sztab-Lekarz, Radzca D w oruLeicht, Aku- 
szerem urzędu lekarskiego Grodzieńskiego, —  Szef Kancel
laryi Depart, robot Kunsztu w głównym zarządzie Wydziału 
Dróg Kommunikacyj i Budów publicznych, Radzca Dworu 
Marczenko, przeniesiony zostaje na takąż posadę do pier
wszego Departamentu Dóbr Państwa.

—  Przez Reskrvpta C e s a r s k i e ,  z dnia 20, 21, 22 i 23 
Kwietnia, najłaskawiej mianowani kawalerami orderów: S w. 
A n n y  1 k lassy  z k o ro n ą , Członek Gabinetu C e s a r 

s k i e g o ,  Rzeczywisty Radzca Stanu Pieluchowy Jenerał-majo- 
rowie: Dowódzca 2  brygady Saperów Buchmeyer i Dowódz- 
ca 1 półekwipażu Sterników Dawydow 1. —  Św. A nny 
1 k la ssy , Rzeczywiści Radzcy' Stanu: Członek Konsultacyi 
przy Ministerstwie Sprawiedliwości Plisow, Dyrektor Depar
tamentu Azyatvckiego Ministerstwa Spraw Zagranicznych 
Daszków, Poseł nadzwyczajny i Minister pełnomocny przy 
Dworze Neapolitańskim hrabia Chreptowicz, zostający przy 
czynnej Armii Jenerał-porucznik Z ytow , Dowódzca 1 bry
gady Saperów Jenerał - major Burmeister 8  i Rzeczywisty 
Radzca Stanu Kuszakiewicz. — Do tegoż orderu zaliczony 
Spowiednik J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i ,  Członek Najśw. Rządz. 
Synodu, Protopresbyter Bazanow.

— Przez takież Reskrypta, z d. 23 Kwietnia, najłaskawiej 
mianowani kawalerami orderów: Św. A n n y  1 k la ssy  z 
koroną, Zarządzający Expedycyą biletów Kredytowych 
^aństwa, Radzca Tajny Chalczyński.— Św. A n n y  1 k lassy , 
Naczelnik robot około zdjęcia planu gubernii Kijowskiej, 
fenerał-major Sztabu Jeneralnego von Ruhe, i Rzeczywiści 
Radzcy Stanu: Vice-gubernator Moskiewski, szambelan No
vas dc o w i Jenerał-kontroler Departamentu Rachunkowości 
norskiej Szamszin.

bieżącym, tak i na przyszłość, uroczystość imienin N. Ce
s a r z o w e j  J m c i ,  tudzież W i e l k i e j  X i ę z N Y  A l e x a n d r y  

J ó z e f ó w n y  była obchodzona 23 Kwietnia, w dniu ŚS. 
Jerzego Męczennika i Carowej Alexandry Męczennicy.

K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .
W arszaw a, 19 Maja.

SPRAWOZDANIE BANKU POLSKIEGO.
W dniu 7 Maja, na posiedzeniu publicznem, Bank Polski 

zdawał sprawę z czynności swoich za r. 1849, który jest 
22 istnienia tej Instytucyi, przez N a j j a ś n i e j s z e g o  C e s a r z a  

i K r ó l a  ustanowionej. Posiedzenie, rozpoczęte o godzinie 
12 w południe, zagaił JW. Radzca Tajny Senator Moraw
ski, Dyrektor Główny Prezydujący 'w  Kommisyi Rządowej 
Przychodów i Skarbu. Po nim, JW. Wiorogorski, Konti ti
ler Jeneralny Królestwa, P r e z e s  Kommisyi Umorzenia długu 
krajowego, skreślił obraz czynności, jakie Kommisya ta w 
sprawdzaniu działań Banku Polskiego, z rozkazu N a j j a ś 

n i e j s z e g o  P a n a , dopełnia. W  końcu JW. Radzca Tajny 
Tymowski, Prezes Banku Polskiego, wezwał jednego z Człon
ków Banku do odczytania szczegółowego sprawozdania z 
czynności* bankowych w roku 1849. Główniejsze cyfry i 
rezultata onego podajemy treściwie:

W roku 1849 Bank Polski spłacił długu krajowego: a) 
Dowodów Kommisyi Centr. Likw., za długi Xztwa War
szawskiego, za rs. 257 kop. 15J; b ) Obligacyj udziałowych 
za rs. 566,954 kop. 30; cj  Obligów Skarbowych 5g, za 
rs. 153 kop. 75; d )  Obligów Skarbowych 4a, za rs. 1,289,192 
kop. 45; e j  Obligacyj cząstkowych, za rub. sr. 1,121,406.
(Z Certyfikatów, na które część obligacyj cząstkowych zo
stała skonwertowaną, znajdowało się z końcem r. z. w j 
obiegu Certyf. Lit. A sztuk 80,077, lit. B sztuk 63,905, a 
z tych ostatnich 7187 sztuk, opatrzonych kuponami i talona
mi). Uposażenie Banku pozostało niezmienne (rs. 8,000,000). 
Depozv ta, opieczętowane w ciągu r. 1849, Bankowi powierzo
ne, łącznie z pozostałością r. 1848, wynosiły rs. 58,246,896 
kop. 77; summy depozytowe rs. 6,976,902 kop. 94£; ka
pitały Instytutowe rs. 5,291,632 kop. 52 , prywatne rs. | 
3,720,181 kop. 13; summy przekazowe rs. 7,009,567 k.
17. W  roku 1849 było w obiegu biletów kassowych, za 
rs. 16,075 k. 50 ; bankowych za rs. 9,983,924 kop. 50; 
czyli razem za rs. 10 miljonów, to jest za summę odpo
wiednią wysokości uposażenia Banku i zabezpieczeniu rs. 
2,250,000 w Obligach Skarbowych 4g, złożonych do de
pozytu Kommisyi Umorzenia długu krajowego, w moc 
Ukazu J. C. K. Mości. Wymiana biletów bankowych na 
srebro, w r. 1849, wynosiła w przecięciu dziennie rs. 9,755. 
Biletów zużytych wycofano z obiegu za rs. 1,924,074, 
które Kommisyi Umorzenia, dla zniszczenia, w zamian za 
nowe oddano. Obroty Banku w r. 1849 wynosiły łącznie 
z pozostałością z r. 1848: w skupowaniu wexli i papierów , 
publicznych, rs. 3,115,851 kop. 414; w nabywaniu i zbywa-



P E T E R S B U R S K I . 251

niu wexli rs. 720,285 kop. 58J; w nabywaniu i zbywaniu 
papierów publicznych krajowych i zagranicznych, rs. 
8 ,064,265 k. 51 w pożyczkach i zaliczeniach rs. 29 ,551,909 
k. 99; w przedsięwzięciach handlowych i przemysłowych, 
rs. 7 ,150 ,432  kop. 96. Ruch monet w Kassie wynosił rs. 
19,011,786 kop. 88. W  roku 1849, sum m y wypożyczone 
na 210  dobrach ziemskich w Królestwie, po potrąceniu 
zwrotów, a dodaniu 3 nowo udzielonych pożyczek, wyno
siły rs. 1 ,898,726 kop. 21^-; a pożyczki właścicielom dóbr 
ziemskich na kupno machin rolniczych, rs. 342,568 kop. 
69J. Papiernia w Jeziornie w \ robiła w ciągu r. z. papieru 
za rs. 137,664 kop. 6 7 |;  sprzedano tego produktu za rs. 
145,920 kop. 68{ , (to jest rs. 37,672 kop. 75 więcej jak 
w r. 1848). Magazyn zboża w Nowym Dworze wydzier
żawiony był ln tendentutze armii czynnej: w magazynie w 
Włocławka  było zboża czetw: 10,721; zaliczenia, na zboże 
w tymże magazynie złożone, wynosiły przeszło rs. 20,000. 
W składach Warszawskich było: wełny pudów 57,757 
funt. 2£, innych towarów pudów 3,898 fun. 59. Zalicze
nia na złożoną wełnę wynosiły rs. 56 ,566  kop. 14, a na 
inne towary, rs. 23,189 kop. 1. Fabryka machin na Solcu 
otrzymała obstalunków za rs. 163,752 kop. 15, a wyrobiła 
przedmiotów za rs. 310,000. Warzelnia soli w Ciechocinku 
uprodukowała soli pudów 371,534, (więcej od zamierzenia 
etatowego pudów 54,665 funt. 20). Fabryka żelaza w 
Ostrowcu i walcownia w Irenie uprodukowały żelaza pu
dów 65 ,353  funtów 7. Fabryka wyrobów lnianych w Ży
rardowie uprzędła w r. z. przędzy motów 129,653; utkała 
płótna kop 5,810, innych wyrobów odstawiła 1,652, za 
wartość rs. 77,149 kop. 60J. Zyski Banku w r. z. wyno
szą rs. 400,185 kop. 62  (czyli zip. 2 ,667,904 gr. 4).

W I A D O M O Ś C I  ' Z A G R A N I C Z N E .

N I E M C Y .
PRUSSY. Berlin , 16 Maja. Na przedw'czorajszem posie

dzeniu, Pełnomocnicy uznali właściwem posłanie reprezen
tantów na Kongres Frankfurtski. W  tym celu uchwalono, 
że wszystkie Rządy Związku (Berlińskiego) przeszłą jedno- 
czasowie Gabinetowi W iedeńskiem u notę zupełnie tożsamą, 
w której, oświadczając ii  są gotowe dopomagać do zreor
ganizowania Konfederacyi Germańskiej, mają zaprotestować 
przeciw roszczonemu przez Austryą prawu do prezydencyi 
i uznać Kongressowi W iedeńskiemu jedynie charakter wol
nego Zgrom adzenia 35 Rządów niemieckich, zebranego w 
celu oznaczonym, a jego postanowieniom nie uznać żadnej 
mocy obowiązującej dla krajów, które w nich nie mają 
udziału. Co do instrukcyj, jakie mają być dane Pełnomoc
nikom na Kongressie Frankfurtskim , takowe będą się sto
sowały tak do tymczasowości (interim), jako i do ustano
wienia W ładzy ostatecznej. Co do pierwszego, dotychczasowy

Dualizm ma być utrzym any, i zakres Władzy tymczasowości 
pozostanie laki sam jak Kommisyi Centralnej.

Wczora zrana Pełnom ocnicy mieli ostatnie swe posiedze
nie, na którem uchwalili redakcyą noty do Gabinetu W ie
deńskiego i instrukcye dla Pełnom ocników Frank fu rtskich.

Dziś o południu Król wezwał X iążąt i Reprezentantów 
miast wolnych na ostatnią konferencyą w Zamku Królew
skim. Z treściwego wykazu rezultatu obrad, przedstawione
go przez Króla, daje się widzieć, że kraje Związkowe, oświad- 
czyły zgodnie najmocniejsze swe postanowienie pozostania 
wiernemi temuż Związkowi, że wszakże podobna jedno
myślność nie zaszła co do zalecanego przez Prussy przyję
cia zmian w Konstytucyi, uradzonych na Sejmie Erfnrtskim ; 
że skutkiem tego wypadła konieczność postanowienia orga- 
nizacyi tymczasowej, z zachowaniem dla Pruss atrybucyj 
naczelnictwa tymczasowego nad Związkiem, a z przeniesie
niem atrybucyj Rady Administracyjnej na Kollegium, rów
nież tymczasowe, Xiążąt. Instytucye potrzebne będą wpro
wadzane kolejno. W spomniawszy jeszcze o decyzjach, za
padłych we względzie K ongressu Frankfurtskiego (patrz 
wyżej), Król Jmć skreślił rys nadziei i niebezpieczeństw 
Niemiec, wyrażając przekonanie, że same te niebezpieczeń
stwa istotnie się przyłożą do szczęśliwego rozwiązania obec
nych zwikłań i do ugruntowania Związku Niemieckiego. 
Elektor' Hesski, tudzież Wielcy Xiążęta Badeński, Saxe-Wei- 
marski i Oldenburski oświadczyli, w imieniu całego Zgro
madzenia, zupełne zgodzenie się na pomienione, przez Króla 
Jmci w'vłożone, decyzye.

O godzinie 4 był obiad galowy w Zamku, na którym 
znajdowały się wszystkie Osoby Rodziny Królewskiej, obecne 
w Berlinie, Xiążęta obcych krajów, reprezentanci miast wol
nych, urzędnicy Dworu, osoby orszaków i pełnomocnicy 
Panujących cudzoziemskich, Pruscy Ministrowie i Jenerało
wie.

Berlin, 18  Maja. Monitor urzędow y ogłosił Dekret K ró
lewski z dnia 7 Maja, tyczący się uskutecznienia pożyczki 
18 miljonów talarów', uchwalonej w dniu 7 Maja na wy
datki nadzwyczajne Wydziału Wojny.

AUSTRYA. W iedeń , 1 6  Maja. (W iad .. telegr., odebr. w 
Berlinie.) Arcyxiążę Franciszek - Karol udaje się dziś do 
Pragi. —  Minister W ojny, hr. Gyulay, wrócił do Wiednia.—  
Dziś imię jenerała Józefa Bem, osądzonego zaocznie na po
wieszenie, przybite zostało do szubienicy.

Kronstadt, 4  Maja. Dziś nasza góra Kaplicy i otaczające 
wyniosłości są znowu okryte śniegiem, i po domach m u
siano palić w piecach. Śnieg wypadł też w Hermanstadt.

A N G L I J A.
LONDYN, 15  Maja. Na posiedzeniu Izby Lordów, 13 

b. m ., lord Stanley żądał złożenia papierów, tyczących się 
spraw G recji, ku czemu, z powodu ukończenia zajścia, nic 
już na przeszkodzie stawać nie może.

Margrabia Lansdowne odpowiedział, że papiery zostaną
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złożone, ale dnia na to nie naznaczył; korzystając zaś z 
takowego wezwania oświadczył, ze postępowanie posła, P. 
W vse,  w zupełności odpowiedziało widokom Gabinetu K ró
lowej Jmci. Podług gazety Sun , Minister miał dodać, że 
zapadły układ mało się rożni od tego, który był przez 
F rancyą  podawany; podług zas Standard , tenże Minister 
miał rzec, że Rząd Grecki otrzymał dogodniejsze warunki 
od tych, jakieby odniosł z proponowanego pośrednictwa.

Margrabia złożył następnie papiery, tyczące się ukończe
nia zajścia z Hiszpaniją.

—  Piszą z Ivorfu, 20  Kwietnia: -Walka naszej ludności 
przeciw Rządowi Angielskiemu co dnia się zajątrza; Lord 
Wielki Komisarz pełen jest obawy o przyszłość.

-Wskażę tu niektóre symptomata, wróżące, że tak po
wiem, z pewnością, iż w przeciągu czasu, który nie może 
być długim, nienawiść ku panowaniu Brytańskiemu jawnie 
w \b u c h n ą ć  musi.

-Stary hrabia Roma, bogaty właściciel na wyspie Zante, 
będąc ostatniemi czasy uprzedzony, że Królowa Angielska 
chce mu nadać o rd e r  SS. Michała i Jerzego, oświadczył, 
że podobna cześć nie jest dla niego. Jego syn, Candiano, 
mianowany członkiem Senatu, wyszedł do dymissyi, -nie 
-chcąc, jak mówił, należeć,do składu Władzy wykonawczej, 
-k tó rą  Lord Wielki Komisarz krępuje we wszelkich czyn- 

- nościach.»
«Przy otwarciu Izb, zwyczajem jest, iż deputowani i se

natorowie udają się w massie do kościoła św. Spiridiona, 
gdzie składają przysięgę posłuszeństwa i wierności Anglii. 
T ą  rażą złożono tylko jeduę przysięgę, mianowicie -posłu- 
-szeństwa prawom i wszelkim środkom , mogącym zapew- 
«nić szczęście Ojczyzny."

-Na początku sessyi Parlamentów ej powstała kwestya: 
w jakim języku obrady mają się odbywać?-

-Prezes tymczasowy zaproponował język włoski, jako ten 
co przez wieki był urzędowym na wyspach, które muszą 
pamiętać, że b%ły częścią Królestwa Neapolitańskiego, po
tem l io łdouah  Weuecyi od 1583 po 1797. Ale gdy jeden 
deputowany uczynił uwagę, że ten język nie jest mową 
rodowitą, postanowiono, iż obrady będą się odbywały w 
języku greckim. Można sobie wystawić położenie Lorda 
Komisarza, gniew jego nie zna granic. Mnóstwo u więzień bez 
żadnego powodu zostało dokonanych.

-To niepolity czna. Czegóż Anglija może się obaw iać? cała 
siła zbrojna jest angielska, lubo przez jończyków opłacana. 
Co do naszej milieyi, ta nawet nie jest . uzbrojona;, inaczej....

-Jakkolwiek bądź, wyspy mogą zostać wprędce teatrem 
ważnych wypadków."

—  14 Maja statek parowy M adrid  przywiózł do Anglii 
Xięcia i Xiężnę de Joinville. JJ. KK. Wysokości zabrali się 
byli w Kadyxie na okręt,  zawinęli do Lizbony, gdzie dwa 
dni zabawili wpośród rodziny Królewskiej, poczem odpły
nęli do Anglii na statku Madrid.

—  Lord John Russel przyjmował deputacyą Protek- 
cyonistów, z adresem, uchwalonym przez to stronnictwo 
na ostatnim rneetingu. Pierwszy Minister oświadczył w spo
sób stanowczy', że niepodobieństwem j e s t , iżby Parla
ment m ógł wrócić do systematu cła od zboża; że krok ta
kowy sprawiłby w kraju zamieszanie; że stan cierpienia, jaki 
ze zniesienia ceł daje się widzieć w niektórych gałęziach 
przemysłu i handlu, jest stanem przejścia, który wprędce 
przeminie wśród pomyślnych skutków nowego systematu.

— Loża oranżystowska obwodu Portadown postanowiła 
rozwiązać się skutkiem środków Rządowych, zabraniających 
processyj publicznych. Członkowie loży oświadczyli obok 
tego, że odtąd uważają się za uwolnionych od obowiązku 
bronienia Korony Prolestantskiej przeciw zamachom katoli
ków, i że we wszelkim wypadku będą myśleli o własnej 
obronie. Loże w A rm agh, Tintona i D rum ore w Irlandyi 
również się rozwiązały.

—  Times  donosi, że niektórzy spekulanci amerykańscy 
zamierzają, po ukończeniu wystawy płodów całego świata 
w Londynie, przenieść, za zgodą właścicieli przedmiotów, 
takową wystawę do Stanów Zjednoczonych, dla uorgauizo- 
wania w New-York, lub innem wielkiem mieście Ameryki, 
podobnejże powszechnej wystawy.

F R A N C  Y A.
PARYŻ, 14 Maja. (*) Xiążę de Broglie obrany został 

Prezesem, a P. Leon F auche r  sekretarzem Kommisyi do 
rozbioru projektu prawa o reformie głosowania na wybo
rach. To ostatnie imię szczególniej jest rękojmią, że pro
jekt będzie najdzielniej broniony.

—  Bulletin de P aris , gazeta konserwatorska, zapewnia, 
że trzej Ministrowie podali się do dymissyi; są to PP. 
Fould, Rouher i Lahitte; dwaj pierwsi, z powodu porażki, 
odniesionej na jednam z ostatnich posiedzeń Izby, gdzie 
rzecz była o odpowiedzialności Ministrów za wydatki, poczy
nione przed uchwaleniem kredytów przez Izbę, a ostatni 
skutkiem wypadku spraw greckich.

  Prezes dziś odjechał do Fontainebleau; w liczb ie  osób
mu towarzyszących jest jenerał de Grammont.

—  Nauki poniosły wielką stratę przez zgon P. Gay Lussae, 
który umarł w d. 9  Maja w Paryżu, mając lat 71. Mało 
jest imion, któreby się tak wiele zasłużyły naukom przy

(*) N ie n a le ż y  s ię  d z iw ie ,  j e ż e l i  w  n u m e ra c h  p ó ź n ie js z y c h  Ty

g o d n ik a  z ja w ia ją  s ię  n ie k ie d y  d a ty  w cz e śn ie jsz e  od  ty c h ,  k tó r e  juz 

b y ł y  w  p o p rz e d z a ją c y c h  n u m e ra c h . P o w o d a m i do  le g o  są: n ap rzó d  

ż e g lu g a  p a ro w a ; w y c h o d z ą c y  i  p e ry o d y c z n ie  i  n ie p e ry o d y c z n ie  z 

p e w n e g o  p o r tu  s ta te k  p a ro w y , z a b ie ra  w  c h w il i  o d e jśc ia  w szy stk ie  

n a jp ó ź n ie js z e  g a z e ty  i  p rz y w o z i j e  do  P e te r s b u r g a ;  w cześn ie jsze  

p rz y c h o d z ą  p ó ź n ie j d ro g ą  lą d o w ą ; p o te m  te le g r a f y ,  szczeg ó ln ie j 

e le k t ry c z n e ,  u s ta n o w io n e  ju ż  n a  w ie lu  p u n k ta c h  E u ro p y , w y p rz e 

d z a ją  o d n i  k i lk a  n a jśp ie s z n ia js z e  ś ro d k i k o m m u n ik a c y i.  W y d a w c y  

g a z e t P e te r s b u r s k ic h  o b o w ią z a n i w ię c  s ą  n a p rz ó d  d a w ać ' te  to 

n a jśw ie ż sz e , a le  z w y k le  b a rd z o  s k ró c o n e  n o w in y ,  a  p o te m  dop iero  

u z u p e łn ia ć ' j e  i  o b ja śn iać ' z a  p rz y b y c ie m  z w y k łe j  p o cz ty .
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fodzońyni; liczba odkryć pożytecznych w Fizyce, do któ
rych to imię nazawsze przywiązane zostało, jest bardzo

wielka.
_  Twierdzą że P. Piotr Bonaparte ma zamiar podać po

dobną protestacyą przeciw wniesieniu na Izbę projektu te- 
fbrmy wyborów, jaka zaniesiona została przez jego stryjecz
nego brata P. Napoleona. Cóżkolwiek bądź, położenie 
kraju i stan umysłów napięte są do najwyższego stopnia. 
Pierwszym to może w dziejach świata przekładem, Rokosz 
przeciw porządkowi rzeczy praw nem u, głosowaniem wol- 
ne'm całego narodu przyjętemu; r o k o s z ,  mówię, jeszcze pi zed 
przejściem w czyn, objawia się otwarcie, przechwala i grozi, 
układa się i podaje warunki, słowem postępuje jakby był 
ozem i  praw nem , albo jakby był jakieinś obcem mocar
stwem ! Socyaliści mówią głośno, że cała kwestya jest na 
tem, czy systemat ich ma zejść na ulicę, czy jeszcze za
czekać. Najchłodniejsi są tego ostatniego zdania i przyznać 
trzeba, że ich taktyka jest najniebezpieczniejszą dla Rządu. 
W ystąpiwszy do boju, niemasz wątpliwości iż sprawiliby 
straszliwy przelew krwi, ale niemniej pew na, że byliby na 
głowę rozbici; przeciw'nie ten systemat ku n k ta c ji musi nie
chybnie znużyć Rząd do ostateczności, sam ą siłą inercyi 
doprowadzić do zgubnego celu, gdyż każdy, nawet najlepiej 
myślący, jasno widzi, że podobny stan rzeczy trwać nie

m oie.
—  Jeden socyalista dał się słyszeć, że jeżeli prawo wy

borowe przejdzie, wojna domowa jest nieunikniona, ale me 
zacznie się ona w P aryżu , jak mniemają stronnictwa po
rządku, tam się tylko skończy. I w rzeczy samej, Paryż 
jest rozbrojony, a po Departam entach pełno broni.

  X iężna Stefanija Badeńska wyjechała ztąd do Xifztwa
Baden, gdzie rzeczy, z powodu postępów kommuntzmu, 
są w stanie opłakanym. Pewne stronnictwa ubolewają nad 
odjazdem X ifzny , jej to bowiem wpływowi przypisują, ze 
Ludwik Napoleon tak energicznie w ostatnich czasach za
czął działać w duchu kontr - rewolucyjnym. Inni znowu, 
którzy są mu przychylni, a myślą że partya konserwator
ska nie przestaje knować spiski przeciw Prezesowi, cieszą się 
z jej nieobecności, nie wątpiąc, że bez niej Prezes znowu 
powróci do nieuiności, którą m u wpajają przeciw prawej 

stronie Izby.
—  Gazety są uapełnione szczegółami środków ostrożności, 

które Rząd przedsiębierze przeciw powstaniu; codzień nowe 
zapasy wojenne są wprowadzane wewnątrz gmachów, które 
mają stanowić punkta oporu. Mówią, ze za najmniejszym 
symptomatem Prefekt Policy! ze swą Radą przeniesie się 
do pałacu Tuileries, żeby zlamtąd, jako ze środka, działać 

na wszystkie strony.
—  Kiedy Napoleon Bonaparte złożył swą protestacyą w 

Izbie, prezydujący wtenczas, jenerał Bedeau, rzekł mu: «me 
odczytuję W Pana protestacyi, bobym musiał ją  z miejsca 

mojego naganić.»

  Projekt prawa o reform ie wyborowej zawiera, jakeś
my donieśli, 11 artykułów . W ytkniemy t u  zmiany, jakie w 
dotychczasowym stanie rzeczy wprowadzić zamierza.

Dziś jednym  warunkiem do zażywania praw politycznych 
w pewnej gminie, jest udowodnienie pobytu w tej gminie 
przez sześć miesięcy. P rojekt zwraca się do ducha Konsty 
tucyi, wymagając nie już prostego pobytu (residence), prze- 
bawienia (habitation de fait) podczas sześciu miesięcy, ale 
zamieszkania  (domicile) przez lat trzy, w prawnem słowa 
znaczeniu, to jest pod warunkiem mienia swego głównego 
mieszkalnego stanowiska (son principal etablissement) w 

gminie.
Zamieszkanie powinno być udowodnione albo przez wnie

sienie do spisu podatku osobistego, albo przez oświadcze
nie rodziców we względzie ich dzieci, a majstrów, czyli pa
tronów , we względzie ich czeladników .i robotników, albo 
przez zajmowanie urzędu lub posady publicznej w pewnem 
miejscu, albo nakoniec, co do wojskowych, przez znajdo
wanie się pod właściwą chorągwią armii lub floty.

Projekt rozciąga zakres niezdolności prawnych (incapa- 
cites legałeś) i chce w nim objąć skazanych za kradzież, 
oszustwo, przeniewierzenie się, uszczerbek grosza publicz
nego i przestępstwa przeciw moralności, przewidziane w 
art. 334 Rodex.ii karnego, bez względu na jak długi czas 
uwięzienie było wyrzeczone.

Również projekt chce mieć uznanemi za niezdolnych 
urzędników Ministeryalnych, złożonych z posad za wyro
kami sądóweini, skazanych za bunt i obelgi przeciw oso
bom, piastującym władzę lub rozrządzającym siłą publiczną, 
za przestępstwa przewidziane prawem przeciw zgromadza
niu się, lub prawem o klubach, a to na przeciąg lat 5 od 

daty wyroku.
Głosy wojskowych mają być zbierane i przesyłane do 

miast głównych Departamentowych i zmieszane z głosami 
innych w \borców  wszelkich wydziałów.

Ażeby b \ć  obranym nu reprezentanta izby, za pierwszein 
głosowaniem, kandydat powinien mieć za sobą czwartą 
część głosów osób zapisanych, a połowę i jeszcze jeden, 
z .głosów rzeczywiście danych; za drugiem  głosowaniem, 
powinien mieć i  głosów wyborców zapisanych i większość 
względną, i za trzeciem dość będzie mieć większość względ
ną, (to jest przekreskować spółzawodników, jakąbądź liczbą 

głosów.)
Te są celniejsze urządzenia projektu reform y prawa o 

głosowaniu powszechnem na wyborach.
  Pomimo takiego napięcia umysłów w Paryżu, o jakiem

wspomnieliśmy, dzień 4 Maja, rocznica ogłoszenia rewo- 
lucyi, przeszedł spokojnie, i paryżanie bawili się serdecznie, 
oglądając oguie ochotije i illuminacye, wieczorem wypra
wiane. To daje po w od gazecie Times do dowcipnych uwag 
nad lekkością charakteru francuzów, których ognie bengal
skie, lub nawet bańka mydlana, puszczona w chwili stosow
nej, zdolne są rozerwać wśród największej troski.
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P a ryż , 16 Maja. Skreśliliśmy powyżej obraz niespokoj
nego oczekiwania, w jakiem  zostaje stolica; wszyscy są prze
konani, ze przejście lub odrzucenie prawa o reform ie wy
borowej będzie hasłem ważnych wypadków. Gazety niemało 
przykładają się do natężenia tego gorączkowego stanu, jedne 
podniecając um ysły, drugie rozsiewając pogłoski wszelkiego 
rodzaju, i utrzym ując trwogę. Jedna z nich (Bulletin de 
Paris) tw ierdzi, że plan powstania socyalistów tą razą bę
dzie zupełnie różny od dotychczasowych, ale tak barbarzyń
ski, iż trudno  wierzyć, iżby ludzie, należący do tak wygó
rowanej cywilizacji, jaką się szczyci Francya, mogli się zdo
być na tyle dzikości. P lan ten ma na tem zależeć, iżby za 
danem  hasłem w nocy, zapaliwszy miasto na tysiącznych 
punktach, zatarasowawszy wszystkie rogatki, i nie czyniąc 
żadnego na ulicach tum ultu, pójść po domach i tam wy- 
rzynaó spokojnych mieszkańców, a potem, po zrabowaniu 
wszystkiego co tego w arte , obrócić cały Paryż w perzynę. 
Role już są rozdane; Dyktatura ma się dostać Panu Blanqui; 
wielka też część władzy ma się dostać Panu Rospail.

Szczęściem taż gazeta dodaje, że Rząd ma swych agen
tów wszędzie, wie wszystko co się robi i co się mówi, i 
przeciw każdem u krokowi spiskowych ma obmyślone naj
skuteczniejsze środki; że na każdym punkcie powstańcy 
spotkają nieprzełom ny opór i że duch wojska jest najlepszy; 
tak oficerowie jak żołnierze pałają żądzą skończenia z so- 
cyalistami raz na zawsze.

—  P . de Lam artine ma m ówić w Izbie przeciw projek
towi praw a o reformie; będzie on dowodził, że Izba Prawo
dawcza nie jest w ładną zmieniać zasadę głosowania po
wszechnego taką, jaka została ustanowiona przez Izbę Kou- 
stytującą.

—  Ostatniemi dniami, w mieście Creuzot, zaszły niejakie 
zaburzenia, z powodu, że robotnicy - kopacze nagle i bez 
widocznej przyczyny opuścili roboty, jakby ulegając jakie
m uś obcemu rozkazowi. W ojska zostały skierowane na ten 
punkt, rozruchy stłum ione, większa część robotników w ró
ciła do pracy; óśmiu przywodzców uwięziono.

W Ł O C H Y .
RZYM. Piszą z Rzymu, z dnia 4  Maja, do Journal des 

Debats, że Papież, dowiedziawszy się o katastrofie na moście 
w  A ngers, który się zawalił z przechodzącym przezeń oddzia
łem  11 pułku lekkiego piechoty, nakazał żałobne nabożeń
stwo w kościele św Ludwika, i chciał żeby wielka msza 
żałobna była odśpiewana przez Monsignora Sacristo pałacu 
Apostolskiego; Ojciec też św. przesłał pułkownikowi pomienio- 
nego pu łku 10 ,000  fr. z własnej szkatuły na rzecz wdów' 
i sierot, pozostałych po żołnierzach, którzy zginęli. —  P. de 
Rayneval nie był jeszcze przybył do Rzymu. —  Jenerał 
Baraguay d’Hilliers, którego umocowanie kończy się w dniu 
jutrzejszym , wyjedzie 10 lub 11 Maja. Municypalność 
Rzymska ma m u ofiarować na pamiątkę popiersie m ar
m urow e Piusa IX, jedno z arcydzieł sławnego Tenerani,

ze stosownym na piedestału napisem. Mówią te |,  że Papież 
zamierza m u w ręczyć przepyszną gwiazdę brylantową ze 
swym wizerunkiem.

—  W  innym liście, umieszczonym w Vnivers, czytamy: 
«Między Ojcem świętym i arm iją francuzką istnieje ciągła 
wymiana dowodów ojcowskiej uprzejmości z jednej, a peł
nego czci przywiązania z drugiej strony. Ostatniemi dniami 
żony i dzieci wszystkich oficerów były przyjmowane przez 
Papieża, który wszystkim wręczył po jakiejś świętości. Małe 
dzieci szczególniej bvły przedmiotem pieszczot ze strony 
Ojca świętego, i nie jedna matku płakała z radośnego roz
rzewnienia, widząc czcigodne dłonie Namiestnika Chrystu
sowego czule uściskające główkę jej dziecka. Jakoż, te 
obfite błogosławieństwa przynoszą już swe owoce, i w całej 
armii daje się widzieć ku wielkiej pociesze obudzające się 
uczucie religijne."

SARDYNIJA. Piszą z T u rynu  5 Maja: "Arcybiskup Tu- 
ryński, X . Franzoni, wydał do Duchowieństwa swej Dyecezyi 
list Pasterski przeciw niedawno przyjętem u przez Parlament 
prawu o zniesieniu przywilejów Duchowieństwa i o poddaniu 
go pod władzę sądownietw zwyczajnych. List ten został 
przez Rząd wstrzymany, a sam Arcybiskup powołany przez 
Sąd, czyli raczej Sędzia śledczy prosił Arcybiskupa iżby go 
przyjął u siebie dla wyprowadzenia śledztwa 

«Monsignor Franzoni nietylko tego odmówił, ale nadto usiło
wał umieścić w gazetach protestacyą przeciw nowem u prawu 
i przeciw zwierzchniej władzy Rządu. Gdy rzeczy doszły do 
tego stopnia, Rząd rozkaz ałprzyprowadzić prawo do skutku, 
i A rci biskup został odprowadzony wczora do cytadelli Tu- 
ryńskiej, ze wszelkiemi względami, należnemi jego  wyso
kiej godności.

«To postępowanie ukoiło natychmiast rozjątrzone umysły 
partyi liberalnej, która ujrzała w nie'm stałe postanowienie 
Rządu utrzym ania mocy prawa bez względu na osoby i 
stopnie społeczne."

«Izba oskarżeń Sądu Królewskiego uznała, że process 
krym inalny powinien być przeciw Arcybiskupowi wytoczo
ny. Sprawa ta wzbudza największy interes."

—  Niejakie rozruchy zaszły były w Carsoto, Trenollo i 
Lactara, ale były niezwłocznie uskromione.

—  Rząd wezwał do czynnej służby kontyngensa trzech 
lat ostatnich.

HISZPANIJA.
MADRYT, 10  Maja. Układy ze Stolicą Apostolską są 

na najlepszej drodze, i Konkordat będzie zapewna zawarty 
niezwłocznie.

—  K ról jest teraz w  zupełnej harmonii z Członkami Ga
binetu i szczególniej'z Pierwszym Ministrem. Tw ierdzą, że 
po połogu Królowej pensya Króla zostanie przez kortezów 
powiększona. Nadto będzie on miał do swego rozrządzenia 5 
miljonów realów, pobieranych dotąd przez X iężnę de Mont-
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pensier, jako Następczynię T ronu , a która powinna przejść 
na rzecz narodzić się mającego dziecka Królewskiego.

— P odług Clamor publico, Król zamierza w dniu roz
wiązania Królowej wyprawić ucztę dla ubogich M adrytu i 
okolic; ze swego ogrom u będzie ona stanowiła epokę w 
dziejach podobnych uroczystości. Stoły m ają być ustawione 
na długiej linii, łączącej miejsca przechadzki publicznej, 
zwane F uente Castellana, Recoletos, P rado i Delicias. Gości 
ma być od 12 do 13,000; tyle bowiem liczą ubogiej lud
ności w Madrycie i okolicach.

PORTUGALIJA.
LIZBONA., .9 Maja. Eskadra angielska, z 10 okrętów 

rozmaitej wielkości, stoi zawsze jeszcze w naszym porcie; 
są tez dwa statki parowe francuzkie, z których jeden przy
wiózł P. F . Barrot, Posła franeuzkiego. Ten objął juz; obo
wiązki swego dyplomatycznego urzędu.

—  Spokojność panuje w całym kraju.

G R  E G Y  A.
ATENY, 7  Maja. (Depesza telegr. Gazety Wiedeńskiej.) 

Flota angielska, pod wodzą Yice-admirała P arker, odpłynęła 
4 b. m. z Salaminy w kierunku Malty. Dwa okręty pozo
stały na stacyi w Atenach; Grecya jest zupełnie spokojna.

—  Wiadomości z Aten, clane przez gazetę Lloyd Au- 
stryacki, z największą pewnością twierdzą, ze, jeżeliby Rząd 
grecki w ytrzym ał był jeszcze 24  godzin, ukończenie zajścia 
stanęłoby na lepszych dla niego warunkach, w tym  bowiem 
przeciągu czasu przybył statek parowy francuzki, Solon, z 
depeszami nader pom yślnem i, do P. Gros, i ze złagodzo-

. n e m i  instrukcyami dla P. Wyse.
_  Król Óthon nadał wielki krzyż orderu Zbawiciela

PP. Gros, Thouvenel i Persiany.

T U R  C Y A.
KONSTANTYNOPOL, 4  Maja. Następne zmiany zostały 

dokonane w składzie wyższej administracyi państwa T urec
kiego. Kaled-effendi, Kontroler w Ministerstwie Skarbu, mia
nowany Ministrem Skarbu, na miejsce Nafiz-Paszy, złożo
nego ż urzędu; Szekib-effendi Ministrem Sprawiedliwości, 
na°miejsce Mazlum-Beya, który ma się udać do Bosnn z 
poleceniem nadzwyczajnem; Rifaat-pasza, Minister bez port
felu, na pow rót mianowany Prezesem Rady Stanu, na miej

sce Arif-paszy.
  F irm anem , danym do Abbas- paszy, Wielkorządzcy

Egyptu, i udzielonym wszystkim Posłom zagranicznym, 
Sułtan nakazał ustanowienie w Kairze i Alexandryi trybu
nałów m iupanych handlowych i sądów Policyi poprawczej 
na wzór tych, które już istnieją w Konstantynopolu.

  Sułtan n a k a z a ł  sformowanie dwóch pułków artylleryi
konnej, pułku kirysyerów i oddziału saperów ogniowych.

—  Rząd turecki zamierza posłać kilka fregat parowych 
dla zwiedzenia portów franeuzkich, angielskich i morza 
adryatyckiego, dla bliższego zapoznania się z m arynaiką

zachodnią. Poraź to pierwszy flota Sułtańska ukaże się w 

tvch wódach.
—  Zaburzenia w Bosnii niezupełnie jeszcze były uskro- 

mioue po datę ostatnich wiadomości, wszakże spodziewano 
się, że przedsięwzięte dzielne środki wkrótce im położą ko- 

niec.
Semlin, 7 Maja. W ielu bogatych turków  z Bosnii przy

było do naszego miasta. Wciągnieni pomimowołnie do po
wstania, skorzystali oni z pierwszej zręczności dla ucieczki, i 
udają się do S tam bułu, dla wyjednania od Sułtana prze
baczenia. 60,000 wojska regularnego tureckiego z artylleryą 

są zgromadzone w Trawniku.
—  Donoszą z Jass, że 5 Kwietnia, um arł w tern mieście 

Logothet i Starszyzna bojarów. Mołdawskich, Alexander 
Gika, dawny Hetman Mołdawii i ojciec Xiążęcia panującego, 

Grzegorza Gika.

n a j p ó ź n i e j s z e  w ia d o m o ś c i .
PARYŻ, I S  Maja. ( D r o g ą  nadzwyczajną.) Na posiedzeniu 

Izby Prawodawczej 1 6 Maja, Minister Spraw Zagranicznych, 
Jenerał de Lahitte, zabrał głos w słowach następujących: 
•cMościpanowie. Na posiedzeniu przeszłej Soboty miałem zasz
czyt zapowiedzieć Izbie, że za odebraniem smutnej . nie
przewidzianej nowiny niepowodzenia usług pi zez 
rowanych do układów, toczących się w Atenach, Rzą 
Rplitej uznał się obowiązanym zażądać objaśmen od za u 
angielskiego. Gdy odpowiedź, którąśmy otrzymali, me by a 
taką, jakiej mieliśmy prawo się spodziewać, po o ry c i 
stosunkach, które istniały między dwóma krajami, Prezes 
Rplitej, zasiągnąwszy zdania swojej Rady, dał mi roz az 
odwołania z Londynu Posła naszego. (Potrójne oklask. -  
długie poruszenie. G óra, która zrazu klaskała, zaprzestaje

na dany znak przez przywodzców).  ̂ n i p
Następnie Minister odczytuje depeszę, którą Poseł, . 

Drouin de Lbuys, został odwołany. Zaledwo to czytanie zo
stało ukończone, wchodzi sam ten Poseł. Ukazanie się jego 

w Izbie sprawia wielkie wrażenie.
Minister składa na biurze Izby wszystkie papiery, tyczące 

się tej sprawy , uprzedzając, że rozprawy nad mą me po
winny być wszczynane, zanim każdy z członków me oc 
czyta obszernych tych akt w zupełności.

Izba wyrzeka, że akta sprawy mają być wydrukowane i

rozdane członkom.
_  Postawa energiczna, przybrana przez Rząd francuzki 

względem angielskiego w sprawie greckiej, wywarła w Pa
ryżu  najlepsze skutki na opiniją publiczną t posłużyła do 
zwrócenia ku innem u przedmiotowi umysłów, wyłącznie 
zajętych trudnościami wewnętrznego położenia. Jest wie.ka 
i bardzo pomyślna różnica między stanem rzeczy dzisiejszym, 
a obrazem, wczora jeszcze skreślonym. O b a w y  nieuniknionej 
walki krwawej, jeżeli nie zostały zupełnie zniweczone', to 

są przynajmniej na czas usuuione.
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  P iszą z Havre, ze  w  tam ecznym  porcie nakazane są
co najśpieszniejsze uzbrojenia okrętów  wojennych i zbór 
majtków, którzy nie w ysłużyli jeszcze sw oich zakresów.

  Jenerał Baraguay tl’Hiiliers, zdawszy dowództwo jene
rałowi G oesviller, który następnie ma być zmieniony przez 
jenerała G em eau, wyjechał z Rzymu 7 Maja i przybył do

Marsylii 17 b. m.
  jyziś (18) wieczorem spokojność w Paryżu nie była

naruszona. Dziś też P . Leon Faucher złożył Izbie sprawo
zdanie Kom m isyi z projektu reform y wyborowej.

  Po odwołaniu Posła Francuzkiego z L ondynu, Poseł
Angielski, lord Normanby zostaje w W ersalu, gdzie ocze
kuje na inslrukcye od sw ego Rządu. Sądzą, że jutro od
bierze rozkaz opuszczenia Paryża. S łychać że K ról Belgijski, 
L eopold, przyjmie na się 'p ośred n ictw o  między Angliją i 

Francy ą.

Z Londynu nie mam y nowin późniejszych nad 15  Maja. 
T ego dnia Izby nie miały posiedzeń, z powodu uroczystości 
urodzin Królowej. —  Sław ny jenerał karlistów, Cabrera, za
ręczył się z córką jednego z wielkich Sędziów Anglii, dzie
dziczką wielkiej fortuny, szacowanej na 6 3 8 ,0 0 0  funt. sterl. 
(około 16  miljonów franków .)

W IED EŃ , 16 Maja. Ilrabi'a R udolf Stadion, były Guber
nator Morawii i Szląska, przeszedł na protestantyzm. W y
padek ten sprawił w W iedniu wielkie wrażenie.

  P od łu g  L loyd , po dzień dzisiejszy wydano Rządowi
i spalono assygnat rew olucyjnych W ęgierskich na 5 0  miljo
nów  florenów. Cała inassa assygnat, wyrobionych przez 
Kossutha, m oże być oszacowana na 6 0  do 7 0  miljonów  

zł. reńskich.
Triest, 1 4  Maja. Dziś rano Cesarz Jm ć z wielką uro

czystością położył kamień w ęgielny punktu wyjścia drogi 
żelaznej, która ma takpomyślny w pływ  w ywrzeć na przysz

ło ść  Triestu.
—  W  Raguzie nieustannie ponawiają się wstrząśnienia 

ziem i, i miasto jest w ciągłej obawie.
RZYM. Z rozkazu Rządu zdjęto z bramy zewnętrznej 

kaplicy anglikańskiej, położonej na Via-Cassia, herby W iel
kiej Brytanii i wyrazy English Chapel, które zostały umiesz
czone podczas trwania Rzeczypospolitej.

—  Pom iędzy nowoobranem i Członkami sławnej Akademii 
Nauk degTIudustriosi dTimola, do której należy sam Papież, 
w \ czytujemy imiona hrabi de Suzor, Professora Literatury 
w Korpusie Paziów i Cesarskiej Szkole Prawa w Petersbur
g u , i P. Jul. Perrault, Lektora w Uniw ersytecie Petersbur
skim.

( Journ. de S. P. Psz. Puln. R. /. J

R O Z M A I T O Ś C I .

NOWINY MUZYKALNE PETERSBURSKIE.

( U dzielono.)

Pośpieszając ze zdaniem sprawy z drugiego koncertu P. 
W ernika , m im owolnie zacząć m usim y od powinszowania 
mu równie zasłużonego jak zaszczytnego pow odzenia, po- 
podzenia większego jeszcze nawet niż na pierwszym  jego 
koncercie. Talent P. W ernika tę ma w sobie yvłasność, że 
im się kto z nim bliżej zapoznaje, tem głębiej czuje całą 
jego yvartość. I yv istocie, w  prześlicznej i niezrównanej 
grze P. W ernika ileż to odcieni, ile razem połączonej sztuki 
i wdzięku, przy najzupełniejszym a prawdziwie cieszącym  
nas braku szarlataneryi.

W szystko, cze’m P. W ernik obdarzył nas na drugim swym  
koncercie, zagrał co się nazyw a po mistrzowsku, prawdziwie, 
prawdziwie po Szopenów sku, lecz nie m ożem y nie podzięko
w ać m u szczególniej za Balladę Chopena, Etudę Nowakow
skiego i prześlicznego W alca yvlasnej jego kom pozycyi. Ro
m ance i Scherzo z Kwintetu Nowakowskiego, u łożone na dwa 
fortepiany przez P . W ernika i doskonale w yexekw ow ane przez 
niego i przez P. de Santis, Warszawiaka, w ielce utalento
wanego ucznia nieodżałowanego M endelsohua, zachyyyciło 
nad wszelkie opisanie.- Jedne'm słow em  koncert P. Wernika, 
w którym Panna Bałaszoff, P. Frankenstejn i P . Wurm  
uczęstniczyli ze zw ykłą sobie uprzejm ością, godnie zakoń
czył długie pasm o tegorocznych koncertów . Za obfite obda
rzenie go grzm iącem i aplauzami i ślicznemi kwiatami, tym 
wszystkim, którzy po ukończonym  koncercie pragnęli usły
szeć go raz jeszcze, P. W ernik podziękował odegraniem  
dw óch walców własnej kom pozycyi, które słyszeliśm y z 

rozkoszą.

P. de Santis szczerze dziękujemy za przyjem ność, którą 
nam sprawił, i pozwalamy sobie wyrazić m iłą nadzieję, że 
w przyszłej koncertowej porze dozwoli nam bliżej się za
poznać z niepospolicie pięknym talentem swoim.

10 (22) M aja, w  P e te rsb u rg u .

OD  W Y D A W C Y .
Od Lipca rozpoczyna sie prenumerata na 

D r o g i e  p ó ł r o c z e  T y g o d n i k a . Osoby, ży
czące prenumerować, proszone wczesne

zgłoszenie s ie .
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